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Totem - Let's Play (2011)

1 Stage One 3:36 2 Cross-Fire 5:01 3 Let's Play (Invisible Insanity) 4:47 4 Inside 5:07 5
A Song 4 U 3:44 6 Just Take A Ride 3:57 7 Another You 3:50 8 Imprisoned Mind 3:53 9
My City Game 4:32 10 A Perfect Lie (She And [) 6:12  Bass — Fulba Drums — Toma Guitar
— Dzierzu, Rudy Vocals —Wera + Vocals — Pachu (1, 5) Vocals — Auman (5)

Po szesciu dtugich latach ptytowego milczenia przypomina o sobie matopolski Totem. Zespot,
ktory zwrécit uwage metalowego podziemia bardzo obiecujgcym materiatem ,Intro”, potem byt
nieco inny (czytaj: ciezszy i bardziej nowoczesny) wydany przez Empire album ,Day Before The
End”, a pdzniej... cisza. Jak sie okazato — cisza przed metalowg burza, rozpetang bardzo
ciekawym krazkiem, jakim bez watpienia jest ,Let’s Play”. Ten materiat $miato mozna pokazacé
na kazdym liczacym sie zagranicznym rynku muzycznym, obciachu nie bedzie.

W skfadzie Totem nastgpita jedna istotna zmiana: za mikrofonem nie stoi juz Auman (aktualnie
Frontside), wszystkie partie wokalne nalezg do Wery, jednego z najlepszych kobiecych gtoséw
w metalu (nie tylko na rodzimym poletku). A teraz juz do zawartoéci ,Let’s Play”... ,Stage One”
funkcjonowat pod roboczym tytutem ,Meszuga” i faktycznie — skojarzenia z Meshugahh sg jak
najbardziej na miejscu. W ogéle ten materiat zabija precyzjg grania i potegg dzwieku. Co bardzo
wazne: nie nuzy stuchacza. Duzo sie tutaj dzieje w poszczegdlnych utworach: pojawiajg sie
zwolnienia, tagodniejsze fragmenty. Ale tylko po to by za chwile jeszcze bardziej zaatakowaé
odbiorce porcjg hatasu (,Cross-Fire”). Kawatki pod numerem 4 i 5 pokazujg dwa odmienne
oblicza Wery: ,Inside” klimatyczny, balladowy, z do$¢ chwytliwym refrenem, natomiast w ,A
Song 4U” nie ma przebacz, prawie czterominutowa, ostra hardcore’owa jazda (zresztg kawatek
ten na prébach ochrzcili mianem ,Siekana” i trudno o lepszy tytut). Taki ,Another You” do tatwej,
lekkiej i przyjemnej muzy tez trudno zaliczy¢, w refrenach otrzymujemy wrecz deathmetalowy
growl... W ,Imprisoned Mind” réwniez nie majg litoéci dla uszu odbiorcy (w sensie, ze czad
miemitosierny, a nie ze kawatek staby...). ,My City Game” wprawdzie rozpoczyna sie balladowo,
ale potem thrashowa mtécka rusza na catego. Najdtuzszy kawatek zostawili na finat: ponad
szesciominutowy ,A Perfect Lie”, wyrGzniajacy sie na ptycie nie tylko dtugoscia...
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Na polskiej scenie metalowej zespotdéw o (co najmniej) europejskim formacie dziata bez liku.
Problem w tym, Ze odzew na ich ptyty i koncerty jest — delikatnie mowiac — znikomy, co
skutecznie zniecheca je do kontynuowania dziatalnosci. Bo ilez w koricu mozna doktada¢ do
tego interesu. Rozumiem: pasja, mitos¢ do muzyki, ale z czegos rodzine trzeba utrzymac i
rachunki optaci¢... Zatem nic dziwnego, ze przerwy miedzy kolejnymi albumami siegajg szesciu
lat. Dobrze, ze ,Let’s Play” w ogdle ujrzat Swiatto dzienne, bo znalez¢ dzi§ w Polsce wydawce
jest réwnie trudno jak dobrych pitkarzy w Ekstraklasie. Oby tylko nie byt to ostatni sygnat z
obozu Totem... ---Robert Diucik, rockarea.eu

It seems that | have a sweet tooth for female fronted bands but not for those who belong to the
Gothic scene and follow all the possible clichés (good looks, beauty and the beast vocals,
heartbroken lyrics etc). No, | like the bands where the female singer is breaking grounds staying
outside pre-defined molds that | am so bored of. After all, don’t we have a lot of cheesy female
fronted bands who simply copying each other?

Of course, having a female singer does not mean a biased criticism of an album; in fact, |
consider myself a tough reviewer when it comes to band like this, since - and for reasons | don'’t
know- | have expect more. In order to stop beating around the bush | should start talking about
the brand new TOTEM album that | think it should be clear by now is a female fronted band.
TOTEM'’s debut release “Day Before the End” managed to draw my attention and | still listen the
groovy headbanger “Thrash The South” where Weronika sings her lungs out. So, hearing the
news about the next album got me pretty excited. First of all, | have to clear the mist and say
from the very beginning that this is not a genuine Thrash album. There are distinct mainstream
references and it is not a secret that the band is deeply influenced by ARCH ENEMY although
sounds heavier than the Swedes and depends less on the lead guitars. Actually, TOTEM deliver
heavy grooves that in times this can point towards SOULFLY’s direction without the tribal
elements. The songs are pretty straightforward and most of them are characterized by a
modern sound with down-tuned guitar and mostly shouting vocals setting a foot on the
Metalcore territory.
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“Stage One” opens the album, showing some SLIPKNOT-esque structures, with an in-your-face
attitude and a huge collection of groovy breaks. There is more guitar action than in the case of
the lowa based band and it wouldn’t be an exaggeration if I'd throw SLAYER on the influences
table mainly of their latest albums. Fortunately for me, the album is not single-sided (like most of
the Metalcore albums are) and with the help of Weronika things get spiced up. She uses a mix
of clean and shouting/growling vocals keeping a nice balance between melody and aggression
making songs like “Cross-Fire” (nice guitar solo here), “Let's Play (Invisible Insanity)” (very good
mid tempo break) or the impressive six minutes long “A Perfect Lie (She and I)”. It wouldn’t be
too much if | mentioned the early MACHINE HEAD to describe TOTEM and to be honest I'd
love if they’d pursuit this sound and leave aside most of the Metalcore elements.

As the final verdict I'd say that TOTEM have improved their sound and with the help of their
singer are walking towards a more personal sound that is so hard to get especially in the
Metalcore scene. | will stick to my last wish and hope that the band will work more on the
melodic side without of course taking away the heaviness out of the equation. ---metalkaoz.com
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